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C Z E S Ł A W  A N  D R U  SZ KO  
P ozn ań

HORYZONTY N A R R A C JI W  B O R S U K A C H  LEO N ID A  LEONOW A

N arrac ja  w pierwszej powieści Leonida Leonowa Borsuki (1924) stanów  
sw oistą stylizację pod „chłopski” skaz, k tóra ujaw nia i podkreśla tw órczą 
pozycję au to ra  w struk tu rze  utw oru literackiego. „K siążkowe” słowo au to ra  
funkcjonuje tu  nie tylko i wyłącznie na  zasadzie tradycyjnego „współbrzm ie­
n ia” z „cudzym ” słowem wiejskiego opowiadacza, lecz stopniowo w toku  
narracji uzyskuje nad  nim  jakościową przewagę, nie tracąc przy ty m  nic 
z ekspresyjności i spontaniczności wypowiedzenia ustnego. W  struk turze  
narracy jne j Borsuków, jak  słusznie zauważa G. B iełaja, daje się zaobserwo­
wać „odejście od bezpośredniej ilustracyjności skazu, włączenie in tonacji 
skazu do nowej, zorientowanej na  au to ra  m aterii powieściowej” 1.

Nie ulega wątpliwości, że au to r Borsuków  sięga po trad y cy jn ą  formę 
skazu, m ając na uwadze przede wszystkim  te ogromne możliwości, jakie daje 
ona artyście w procesie aktyw izacji twórczej świadomości czytelnika. Rzecz 
w tym , iż każdy rodzaj skazu — naw et jeśli on, jak  w Borsukach „nie jest 
u trzym any  do końca” 2 — zakłada istnienie przychylnie usposobionego słu­
chacza. Lecz słuchacz ten  zawsze pozostaje bliżej nieokreślony. W łaśnie ów 
nieokreślony charak ter słuchacza, do którego ciągle zwraca się opowiadacz, 
nie o trzym ując p rzy  tym  żadnej odpowiedzi, prowokuje czytelnika do zajęcia 
jego m iejsca — „i czytelnik wchodzi w opowiadanie, zaczyna cytować, gesty ­
kulować, uśm iechać się. On nie czyta opowieść, lecz odgrywa ją. Skaz w prow a­
dza do prozy nie bohatera, lecz czytelnika” 3.

Jednym  ze sposobów aktyw izacji zdolności twórczych czytelnika jest s to ­
sow any w Borsukach złożony układ schematów antycypacyjnych i reinterpre- 
tacy jnych , świadczących o rozległych horyzontach n arrac ji4. Autor, dyspo-

1 Г. А. Белая, Закономерности стилевого развития советской прозы, Москва 1977, s. 106.
2 А. Лежнев, Леонид Леонов. W: Леонид Леонов (критическая серия), Москва 1928, s. 96.
3 Ю. Н. Тынянов, Литературное сегодня, „Русский современник” 1924, nr 1, s. 300- 

- 301.
4 W szystkie torm iny pochodzą z artykułu K. B a r t o s z y ń s k ie g o ,  Z  problematyki 

czasu w utworach, epickich. W: W kręgu zagadnień teorii powieści, Wrocław-Warszawa- 
K raków 1967, s. 63.
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nując niejako panoram iczną wiedzą o przedstaw ianym  świecie, k tó ra  wyraźnie· 
stoi w sprzeczności z charakterystycznym  dla skazu „brakiem  wstępnego 
przygotow ania” 5, swobodnie przebiega poszczególne fazy wypowiedzi, kon­
tak tu jąc  ze sobą zdarzenia ak tualnie opisywane z przypom nieniam i zdarzeń 
wcześniejszych lub późniejszych. Należy p rzy  ty m  zaznaczyć, iż układ schem a­
tów  antycypacyjnych i re in terp retacy jnych  spełnia w pierwszej powieści 
Leonowa niezwykle is to tn ą  funkcję artystyczną, umożliwiającą czytelnikowi 
współuczestniczenie i zarazem  orientację w sam ym  procesie twórczym . W łaś­
nie dzięki nim  czytelnik jest w stanie niejako „nadać form ę” 6 powieści, k tó ra  
zgodnie z narzuconą jej poetyką skazu odznacza się daleko posuniętą epizo­
dycznością w budowie poszczególnych scen, epizodów i wątków  oraz charak­
terystyczną dekom pozycją czasu fabuły  i rzeczywistości przedstaw ionej7.

Prezentow ana w Borsukach s tru k tu ra  czasowa narracji jest wynikiem  
zastosowanej przez au to ra  dwudzielnej kom pozycji, rozbijającej całą proble­
m atykę utw oru na  części m iejską i wiejską, pom iędzy k tórym i umieszczony 
został pokaźny, bo wynoszący ponad trzy  la ta , odcinek czasu „pustego” . 
Spowodowało to wzajem ne odizolowanie się schem atów  an tycypacyjnych  
i re in terpretacyjnych  i rozmieszczenie ich, również na  zasadzie kon trastu , 
w dwóch odrębnych grupach: wszystkie elem enty s truk tu ry , zapowiadające 
wiejską problem atykę, znalazły się w miejskiej części utw oru, natom iast 
tem a t m iasta z pierwszej części zostaje poddany gruntownej rein terpretacji 
dopiero w obrębie wiejskiej rzeczywistości. Zasada ta  w sposób najbardziej 
w idoczny zadecydow ała o rozmieszczeniu czterech nowel w trąconych. T rzy  
spośród nich: 0  ręce w oknie, O Niemeczce D uni, O szalonym Kalafacie, reinter- 
p re tu jące tem at miejski, znajdu ją  się w I I  części utworu, natom iast jedyna 
nowelka O 1905 roku, posiadająca charak ter an tycypacyjny  — funkcjonuje 
w I  części. Taki uk ład  przestrzenno-czasowy narracji, p rzy  całej swej kon- 
trastow ości, stw arza efekt stałej współobecności dwóch odm iennie kreowa­
nych  światów powieściowych — miejskiego i wiejskiego. N adaje to  na  pozór 
chaotycznej i bezładnej narracji mówionej Borsuków  cech wewnętrznej spois­
tości i szczególnie dram atycznej wyrazistości, dzięki której cała rozległa p rob­
lem atyka stosunków  m iasto-wieś wprow adzona -zostaje w skom plikow any 
wielokierunkowy obieg w zam kniętym  układzie czasowym. Zataczając coraz 
to  szersze kręgi i obrasta jąc  w coraz to  nowe wartości, powraca ona zawsze 
do swego p u n k tu  wyjścia — do św iata miejskiego lub wiejskiego powieści.

5 В. Д. Левин, Литературный язык и художественное повествование. W: Вопросы язы­
ка современной русской литературы, Москва 1971, s. 101.

6 М. G ło w iń s k i ,  N arracja jako monolog w ypowiedziany (z problemów dynam iki 
odmian gatunkowych). Z  teorii i  h istorii literatury. Prace poświęcone У  Międzynarodowemu 
Kongresowi Slawistów w Sofii, W rocław-W arszawa-Kraków 1963, s. 246.

7 Zob. C. A n d r u s z k o , Czas fabu ły  i  rzeczywistości przedstawionej w ,,Borsukach” 
Leonida Leonowa, „Studia R ossica Posnaniensia” 1974, nr 6, s. 17 - 28.
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;Stąd też w Borsukach trudno jest wyodrębnić schem aty antycypacyjne w czys­
tej postaci, gdyż w zdecydowanej większości wypadków ich wartość arty stycz­
na ujaw nia się w pełni dopiero po gruntow nym  zreinterpretow aniu w części 
d rug ie j.

Złożony charak ter schematów antycypacyjnych Borsuków  w pełni u jaw nia­
ją  funkcje czasowe ty tu łu  utw oru. Zapow iada on wiejski tem at z w yraźnym  
pominięciem wcześniejszej chronologicznie problem atyki miejskiej, gdyż 
u ży ty  zostaje dopiero w jednej z końcowych scen, opowiadającej o tym , jak  
Jegor B rykin  zabija wypędzonego z nory  borsuka i potem  długo przygląda 
się jego męczarniom. S tąd  jednak  za pośrednictwem  postaci Jegorą B rykina, 
obdarzonej zdecydowanie m iejskim  rodowodem, oraz wszystkich nowel w trą ­
conych, stanowiących regresywną płaszczyznę czasową wyraz uży ty  w ty tu le  
pow raca do I  części utw oru, wzbogacając się o autorską sym bolistyczną wizję 
bezdusznego m iasta-potw ora i wskazując tym  sam ym  na m iasto jako główne 
źródło dram atycznych losów wsi. Skomplikowana metam orfoza, jaką prze­
chodzi w procesie konkretyzacji ty tu ł powieści a wraz z nim  i cała rzeczywis­
tość przedstaw iona, wskazuje na  nowoczesny charakter pierwszej powieści 
Leonowa, której złożoność ujaw nia się dopiero po kilkakrotnym  odczytaniu.

Do najistotniejszych schematów antycypacyjnych wr rozwoju fabuły  
Borsuków  należy zaliczyć epigraf powieści, k tó ry  jest ukształtow any na wTzór 
pieśni ludowych wykonyw anych przez wędrownych ślepców: ,,Żyli-byli dwaj 
bracia rodzeni; Jed n a  m atka ich karm iła — Szczęściem rówmym obdarzyła: 
B ogactwem  jednego, Ubóstwem  drugiego” . Określa on w ogólnych zarysach 
sposób prowadzenia narracji — rówmież w duchu ludowym — oraz fabułę 
i odm ienne zasady postaciowania dwóch braci — Paw ła i Siemiona.

A utor już na wstępie rozpoczyna realizację tej narzuconej przez epigraf 
idei o odmienności losów i charakterów  braci, przypom inając wszystkie krzyw ­
d y  fizyczne i moralne, z jakim i zetknął się w dzieciństwie starszy  z nich 
— Paszka. W  wyniku tych  niepowodzeń „kulaw y, o szerokich plecach, jak  
z kam ienia w yciosany” Paszka wyrósł na  „połówkę człowieka” 8. Przesadne 
wyeksponowanie ubóstw a fizycznego i duchowego starszego z braci już осі 
samego początku wiąże tę  postać z kreow anym  w podobny sposób środowis­
kiem  miejskim, przekształcając ją  wr wiejskiej części utw oru w symbol wzmo­
żonej ekspansy wmości m iasta, wywołanej przez rewolucję. Schem atyzm  
miejski, ciążący n a  tej postaci od samego początku i pogłębiany w toku akcji 
części miejskiej, doprow adza w konsekwencji do zdecydowanego odsunięcia 
Paw ła n a  dalszy p lan  w drugiej części Borsuków.

N a innych zasadach kreow ana jest w powieści postać b ra ta  Paw ła — 
Siemiona. A utor zdecydowanie wynosi młodszego z braci poza schem at śwdata

8 L. L e o n o  w, Borsuki (tłum. J. W itkowicza), Warszawa 1952, s. 28. Dalsze cy ta ty  
z tego w ydania — cyfra arabska w nawiasie oznacza stronicę).
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miejskiego, skazanego w I  części Borsuków  na samozagładę. Toteż podsta­
wową zasadą konstrukcyjną tej postaci staje się wydobywanie i podkreślanie 
cech, kontrastu jących  z tym , co tw orzy w Borsukach środowisko miejskie. 
Ta narzucona przez ep igraf odrębność głównego bohatera powieści jest zało­
żona zarówno w ta k  nietypow ym  dla Z ariadja burzliwym  fizycznym i ducho­
w ym  rozwoju Siemiona, jak  i w rodzaju uczuć, k tóre żywi on wobec K asti. 
W ątek  m iłosny stanow i w pierwszej części Borsuków  w yodrębnioną stru k tu rę  
arty styczną  i czasową, przeciw staw iającą bezdusznem u miejskiem u racjona­
lizmowi św iat ludzkich uczuć, podległy tajem nym  prawom  n atu ry : „D usza 
Sieni w zburzyła się n iby  wody pod uderzeniem  wichru. W iatr podniósł fale; 
nieskończone kręgi, wzburzone przez pierwszy zachwyt, wybiegły na powierz­
chnię w ody” (78). T em at ów spełnia w yraźnie funkcje antycypacyjne, gdyż 
w pełni zostaje rozw inięty dopiero w części drugiej, gdzie autor, hołdując w dal­
szym  ciągu sym bolistycznej idei o jedności św iata ludzkich nam iętności i n a ­
tu ry , prezentuje niezwykle dynam iczny i nieokiełznany w sa vej żywiołowości 
opis b u n tu  chłopskiego, stanowiącego p u n k t kulm inacyjny w rozwoju akcji 
Borsuków.

Również charakterystyczne ukierunkow anie rozwoju osobowości Siemiona 
w obrębie miejskiej części Borsuków  w yraźnie sugeruje m ające się rozwinąć 
większe s tru k tu ry  czasowe. Decydującym i w tym  względzie są: nowelka 
w trącona O 1905 roku, „dom ek dla p taków ” — poetycki symbol wiejskiego 
kra jobrazu , k tó ry  stałe tow arzyszy Sieni podczas jego pobytu  w mieście, oraz 
fragm ent jego młodzieńczego wiersza przytoczony pod koniec pierwszej części 
Borsuków  — „Spokój twój niechaj chronią święci aniołowie” (103). F ragm ent 
te n  nie pozostaw ia żadnych wątpliwości co do obiektu zainteresowań poetyc­
kich głównego bohatera, szczególnie przy porów nyw aniu z sym bolem  m iejs­
kiej k u ltu ry  — twórczością K atuszyna, mówiącą o „piołunowej czarze wszela­
kiego życia” (27). W  świetle antyurbanistycznych  tendencji m iejskiej części 
Borsuków  ten  tw órczy optym izm  giównego bohatera w yraźnie kreuje go na 
przyszłego obrońcę idyllicznego wiejskiego spokoju i zapowiada istnienie innego 
od m iejskiego św iata. Ow auten tyczny świat, u tożsam iany w Borsukach ze 
stanem  twórczego uniesienia, u jaw nia się po raz pierwszy Siemionow i w sce­
nie słuchania m uzyki organowej: „P rzedm ioty  zdawały się rozsuwać i odsła­
niać wzrokowi to, co przedtem  było przez nie zasłonięte. Przed Siemionem 
leżało teraz  ogromne, szaroniebieskie pole, pagórki, płaskie stoki. Sienią 
odszedł w nie, chodził po ogrom nym  polu swrych myśli, podczas gdy organy 
spływ ały p ieśn ią” (74).

W szystkie te  zabiegi an tycypacyjne z miejskiej części Borsuków  z góry 
niejako określają stosunek au to ra  do avas i i znajdują swe pełne artystyczne 
uzasadnienie av poetyckim  opisie wTsi, otAvierającym część d rugą utworu : 
„D aleko za doliną, otoczoną zeAvsząd granatow O -brunatnym i przepaskam i 
lasów, wznosiło się wzgórze, dom inujące nad  całą okolicą. W zgórze bleopiły
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chatki n iby pszczoły pień, w ystający  z wiosennej wody. W spinały się po zbo­
czach, dziwnym  sposobem zawisały na  pochyłościach wzgórza. Podbiegały 
niem al do samej rzeczki, k tó ra  tu ta j załamywała się ostro, p rzy  spadzistym  
cyplu p agórka” (144).

Z kolei św iat miejski, zbudow any przez au tora w pierwszej części B orsu­
ków, poddany  zostaje gruntow nej re in terpretacji z chwilą przeniesienia akcji 
na  wieś. Dopiero tu ta j w zupełnie obcym środowisku ujaw nia on wszystkie 
swe walory, osiąga pełnię artystyczną. W  tym  aspekcie czasowym narracji 
cała w iejska część utw oru stanow i rozległą s truk tu rę  rein terpretacyjną, u k a­
zującą na nowo tem at m iasta wr dwóch nawzajem  uzupełniających się płasz­
czyznach — realistycznej, określonej przez w ydarzenia 1917 roku, i symbolis- 
tycznej, prowadzącej do szerokich uogólnień. Pierwrszą z nich tw orzą bezpo­
średnie uwagi wiejskich postaci o mieście роге wolu су jnym . W szystkie one dają 
się sprowadzić w 'drugiej części do następującej wzmianki na ten  tem at: ,,Chłop 
czekał: może od tego ujm ującego rw etesu m iasto całkiem rozsypuje się w gru ­
zy? R esztę puściłoby się z dym em  — clopieroż pokrzywy zaczną obrastać 
zgliszcza! Chłop zm rużonym  okiem mierzył odległość do dnia, kiedy jego 
skrzypiąca socha zaorze miejsce po plugawym  mieście” (278).

W  celu znacznego skom plikowania głoszonych w powieści racji i ty m  sa­
m ym  podniesienia ich artystycznej wyrazistości au to r „odnajdu je” wśród 
wiejskich postaci rzecznika idei pojednania wai z m iastem . Je s t nim  „radziecki 
chłop” Pantielej Czmielew, jednak  wszystkie jego uwagi o potrzebie tak iej 
więzi autom atycznie k ieru ją  uwagę czytelnika do miejskiej części Borsuków, 
gdzie w bezdusznej konstrukcji m iasta, wrogiej ludzkiej osobowrości, założona 
jest niemożność pogodzenia przeciwieństw.

Znacznie bardziej złożony układ schematów rein terpretacyjnych prezen­
tu je  drugi p lan  powieści, dający się rozpatryw ać wyłącznie w kategoriach 
sym bolicznych. Twrorzą go w wiejskiej części Borsuków  nowele w trącone, 
k tó re na  nowO skupiają całą problem atykę m iejską, aby  poprzez system  opo- 
w iadaczy, reprezentujących różne środowiska, uzasadnić i rozwinąć an ty- 
urbanistyczne tendencje pierwszej części. Dzięki tem u punk t widzenia autora, 
zdradzający jaw ne pow iązania z literackim i tradycjam i symbolistówr, staje  się 
niejako bardziej przekonywający.

W  ty m  sam ym  celu wprowadzone zostają do wiejskiej części utwOru te 
postacie, k tóre posiadają zdecydowanie miejski rodowód. W szystkie one po 
przeniesieniu do zupełnie obcego im środowiska zatracają  swój realistyczny 
charakter, przekształcając się wr szczególnie w yraziste symbole fatalizm u 
miejskiego, podburzającego wieś do bratobójczej walki. T łum aczy to  m iędzy 
innym i gw ałtow ną m etam orfozę postaci Nasti, k tó ra  z pełnej powabu miejskiej 
dziewczyny przeistacza się wr symbol szczególnie destrukcyjnej siły m iasta. 
Podobną rolę spełnia w tej części utw oru Jegor Brykin, którem u m iasto 
,,wyjęło w nętrze, nakładło m ierzwy” (145). S tąd  też próba „uczłowieczenia”
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tego bohatera, pod jęta  przez au to ra  w duchu Dostojewskiego — przez cier­
pienie, nie odnosi żadnego sku tku  i w  osobie B rykina m iasto wydaje owoc 
najbardziej odrażający — przestępstw o oraz zdradę wobec najbliższych.

Zarówno postacie miejskie u tw oru jak  i tem atyka  nowel w trąconych tw o­
rzą w wiejskiej części Borsuków  rozległą płaszczyznę czasową, przywołującą 
całą wcześniej nakreśloną problem atykę m iejską i ukazującą ją  w zupełnie 
now ym  świetle — z p u n k tu  w idzenia „R osji chłopskiej” . Ogólny sens tych  za­
biegów sprowadza się do ukazania niszczycielskiej siły m iasta i reprezento­
wanej przez niego ku ltu ry , oparte j n a  suchym  rozsądku, a ich artystycznym  
ukoronow aniem  staje  się w drugiej części list jednego z kom isarzy, napisany 
na  k ró tko  przed tragiczną śmiercią: ,,... Proszę o zwolnienie mnie ... z zajm o­
wanego stanow iska... nieodpowiedni. P ragnę ... n a  front w ojny domowej, 
powołując się choćby n a  niewielkie moje zasługi w obec... Pochodzę ze stanu  
chłopskiego, lecz m iasto oderwało m nie od środowiska, m am  wielkie trudności 
w prow adzeniu robo ty  w środowisku chłopskim ” (197). U kształtow anie n a r­
racji, mówiącej o tragedii ludzkiej w oparciu o sztyw ny schem at podania, 
w sposób szczególnie dob itny  podkreśla rozdźwięk m iędzy form ą i treścią, 
m iędzy św iatem  au ten tycznych  przeżyć, w ynikających z odwiecznych więzi 
•człowieka z n a tu rą  i tw orzonym i od zarania dziejów tradycjam i narodowym i, 
a  sztucznym  św iatem  cywilizacji, niszczącym  te  tradycje.

Św iat powieściowy Borsuków  w yraża n arasta jącą  antynom ię między m ias­
tem  i wsią, cywilizacją i n a tu rą . Zjawisko to  trak tow ane jest przez powieścio- 
p isarza jako fa k t historycznie i psychologicznie uzasadniony. Lecz au to r 
stale przerzuca jak b y  niewidzialne pom osty  pom iędzy daleko oderwanym i 
od siebie zdarzeniam i, w ątkam i, tem atam i, wiąże literackie tradycje  z ludo­
wym i, „książkowe” pojm owanie rzeczywistości z „życiowym ” . T aką funkcję 
spełniają m iędzy innym i w szystkie zabiegi re in terpretacyjne, k tóre odsyłając 
raz po raz czytelnika od p artii końcowych powieści do jej początków  w spo­
sób szczególnie dynam iczny zw racają uwagę na tw órczą pozycję au to ra  w kon­
strukcji dzieła literackiego. Twórcze słowo arty sty , zrodzone z przeciwieństw, 
służy jednocześnie tem u, ab y  te  przeciwieństwa pokonywać. Ta bez w ątpienia 
centralna idea utw oru, k tó ra  określiła jego s tru k tu rę  narracy jną, znajduje 
swój bezpośredni w yraz w nowelce w trąconej 0  ręce w oknie, stanowiącej 
jeden z epizodów w ojny domowej i opowiadającej o tym , jak  cudowne dźwięki 
skrzypiec zapobiegają okrucieństwu.

W  układzie czasowym narracji ta  k ró tk a  i na  pozór wyizolowana z proble­
m atyk i utw oru nowelka zm usza do gwałtownej zm iany odbioru dzieła i spro­
w adza sens wszystkich czynionych w nim  zabiegów konstrukcyjnych  do sze­
roko pojm owanej roli sztuki jako  siły zdolnej do przetw arzania świata. S tąd  
też zabiegi re in terp retacy jne decydują o walorach estetycznych pierwszej 
powieści Leonida Leonowa, Tworzą one w Borsukach wyraźnie preferow any 
system  czasowy, dzięki k tórem u cała rozległa p roblem atyka stosunków
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miasto-wieś stanow i jedynie p u nk t wyjścia do ponadczasowych i ponadustro- 
jow ych rozważań na tem a t sztuki. W ybór ta k  skomplikowanej form y podaw- 
czej świadczy o swoistym  uniku artystycznym  Leonowa przed jednoznaczną 
oceną konkretnych  w ydarzeń historycznych i nadaje szczególnej dram atycz- 
ności niepokojom  młodego powieściopisarza, ta k  charakterystycznym  dla ro ­
syjskiej prozy porewolucyjnej.

ЧЕСЛАВ АНДРУШКО

ГОРИЗОНТЫ ПОВЕСТВОВАНИЯ В БАРСУКАХ ЛЕОНИДА ЛЕОНОВА

Р е з ю м е

Повествование в первом романе Леонида Леонова Барсуки (1924 г.) представляет собой 
стилизацию под „крестьянский” сказ, способствующий активизации творческого сознания 
читателя. Одним из способов такой активизации является наличие в романе сложной систе­
мы повествовательных элементов упреждающих и пересмысливающих действие, которые, 
облегчая ориентацию в самом творческом процессе, позволяют читателю „придать форму” 
разбитой временной структуре произведения. Во временном построении повествования 
особо важную роль играет установка на переосмысление, благодаря которой вся сложная 
проблематика Барсуков является лишь исходной точкой для размышлений на тему роли 
и значения искусства.

HO RIZO NS OF N A R R A TIO N  IN  B A D G E R S  BY  L EO N ID  LEONOV

by
CZESŁAW AjSDIIUSZKO

S u m m a r y

The narration in  the first novel o f Leonid Leonov Badgers (1924) constitutes a pe­
culiar stylization  o f the “peasants” skaz, conducive to  the activization o f creative  
consciousness of the reader. One o f the ways o f this activization is a com plex system  o f  
anticipatory and reinterpretive schem es applied by the author which while facilitating  
orientation in the creative process itself, allow the reader like as if  to “give the form ” 
to  the broken tim e structure o f the work. In  the tim e system  of narration as the m ost 
essential should be included reinterpretive schemes which resolve the whole problem  
o f the work and the sense o f attem pts at construction to considerations on the subject 
o f role and significance and meaning of art.
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